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WSTĘP

W coraz bardziej zurbanizowanym świecie miasta stoją wobec fundamentalnego wyzwania: jak zaadaptować się 
do zmian, które niesie ze sobą kryzys klimatyczny, środowiskowy, energetyczny i społeczny. Żeby były do tego 
zdolne, muszą stać się świadome terytorium, którego są częścią, i współdziałać w zrównoważony sposób ze swo-
im wiejskim otoczeniem. Aby przedyskutować tę równowagę w zarządzaniu podstawowymi zasobami, jak woda, 
żywność i energia, Green European Foundation (GEF), przy wsparciu Transitión Verde, zorganizowała konferencję 
online pt. „Miasto i wieś: tak daleko, tak blisko” (26 maja 2022), stanowiącą część projektu „Miasta jako miejsca na-
dziei”. Aby zbadać temat bardziej dogłębnie , Fundacja Nowa Kultura Wody (Fundación Nueva Cultura del Aqua), 
sieć Gminy na rzecz Agroekologii (Red de Municipios por la Agroecología) i Fundacja Energii Odnawialnej (Funda-
ción Renovables) przygotowały – w ramach wspomnianego projektu – artykuły dla GEF i Green Transition.

WSTĘP DO WYDANIA POLSKIEGO 

Kwestia współistnienia i współdziałania miast z otaczającymi je obszarami wiejskimi jest palącym problemem 
w Polsce. Podziały miasto-wieś są silne m.in. ze względu na długą historię polskiego feudalizmu (pańszczyznę 
zniesiono w Królestwie Polskim zaledwie w latach 60. XIX wieku), ale też ze względu na specyfikę polskiego kato-
licyzmu, opartego na konserwatywnej tradycjii obyczajach rozwiniętych na polskiej wsi, oderwanego od realiów 
i zachodnioeuropejskich wartości dominujących w miastach. A przecież miasta nie mogą istnieć bez dopływu 
żywności od okolicznych producentów rolnych, a dla otaczającej miasta okolicznej ludności, dostarczają miejsc 
pracy, m.in. dla gospodarstw częściowo żyjących z rolnictwa. Dostęp do wody z wodociągów i energii również 
nie jest równo rozłożony – miasta są tu zdecydowanie uprzywilejowane. Jednocześnie w Polsce wciąż ok. 40 % 
populacji żyje na obszarach pozamiejskich, mimo migracji wewnętrznych. Te migracje są dziś bowiem nie tylko 
w kierunku wieś-miasto, gdyż coraz więcej ludzi z miast przenosi się na wieś, najpierw okresowo, z czasem na sta-
łe, m.in. dzięki postępującemu wyposażeniu obszarów wiejskich w szybki internet. Sprzyja to ujednolicaniu wzo-
rów zachowań i wzorów konsumpcyjnych między miastami a otaczającymi je obszarami wiejskimi.

Zbyt rzadko mamy dostęp do doświadczeń z innych krajów Europy. Dlatego publikacja wydana po konferencji 
„Miasto i wieś: tak daleko, tak blisko” (26 maja 2022), skupiona na konkretnych doświadczeniach hiszpańskich, 
wydała się nam interesującą, inspirującą i użyteczną wymianą doświadczeń i refleksji.
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Marta Olazábal
Baskijskie Centrum ds. Zmian Klimatu

ZAGROŻENIE KLIMATYCZNE W NASZYCH MIASTACH
(Niniejszy tekst jest transkrypcją prezentacji na sesji online, która odbyła się 26 maja 2022 r.)

Jaka jest moja wizja miast? Jak dotarliśmy do obecnego punktu, gdzie tkwią problemy i jakie są 
kluczowe obszary działania? Gdzie można odnaleźć największe szanse?

Kiedy mówimy o miastach, często miastach odpor-
nych, zwykle w końcu podsumowujemy je jako nie-
zrównoważone albo zasługujące na likwidację. W rze-
czywistości jednak życie w efektywnej społeczności 
i środowisku to dla światowej populacji najbardziej 
zrównoważony sposób na prowadzenie interesów 
na tej planecie. W przeszłości spotykaliśmy się, aby 
wymieniać usługi i towary, usprawniać nasze życie, 
pracować w grupie… Miasta jako takie, sama kon-
cepcja miasta, koncepcja wspólnoty, koncepcja ludzi, 
wszystko to powinny być pojęcia pozytywne.

Co więc się dzieje? Problemów jest kilka. Po pierwsze 
– wzrost światowej populacji. Obecnie jest nas na pla-
necie 7,7 miliarda, a jak się szacuje, do r. 2050 liczba 
ta wzrośnie do 9,7 miliarda. I ten wzrost jest nierów-
nomierny. Nie przejawi się jednakowo we wszystkich 
częściach świata: będzie skoncentrowany w krajach 
rozwijających się i we wschodzących gospodarkach, 
które pomiędzy rokiem 2020 a 2050 podwoją liczbę 
ludności. Do tego dochodzi ogólne starzenie się po-
pulacji – obecnie liczba osób powyżej 65 r. życia prze-
wyższa liczbę tych poniżej 5 r. życia. Ten stan rzeczy 
będzie się pogarszał i generował rozmaite potrzeby, 
które trzeba będzie zaspokoić. Na czym polega pro-
blem? Wzrost populacji, jak się przewiduje, skoncen-
truje się w miastach. Obecnie ponad połowa ludności 
planety żyje w miastach, a w Europie i Hiszpanii, gdzie 
liczby są podobne, sięga 80 procent.

Drugi problem: jak osiągnęliśmy obecny poziom? 
W sposób, który nie przywiódł nas do pozytywnego 
końca. Od początku industrializacji nasza konsump-
cja paliw kopalnych i sposób, w jaki się rozwinęliśmy, 
doprowadziły do koncentracji CO2 w atmosferze, któ-
ra jest niezrównoważona. Dwutlenek węgla zwiększa 
temperaturę mórz, oceanów i atmosfery, czemu towa-
rzyszy cały ten chaos klimatyczny, prowadzący do kli-
matycznego zagrożenia, którego obecnie doświadcza-
my. Problem polega na tym, że miasta na całym świecie 
odpowiadają za 70 procent emisji CO2. Są to zarówno 
emisje bezpośrednie, jak i pośrednie łącznie, rzecz jed-
nak w tym, że to potrzeby miast są ich przyczyną. Ale 
to z kolei może być korzystne, bo skoro funkcjonuje-

my w miastach, może to szybko wpłynąć na działania 
w sprawie klimatu i na globalną redukcję emisji.

Trzecia sprawa: miasta to obszary, gdzie brakuje spo-
łecznej równości. Mają podstawowe problemy struk-
turalne, które generują nierówności społeczne, eko-
nomiczne i środowiskowe, i dlatego miasta to ogniska 
podatności na zagrożenia. Z jednej strony dlatego, 
że koncentruje się tu wiele krytycznych elementów 
infrastruktury: wiele naszych rynków, podmiotów go-
spodarczych… A z drugiej strony – bo skupiają popu-
lację, która obejmuje grupy wrażliwe i zmarginalizo-
wane, które w dodatku są bardziej podatne na wpływ 
zmian klimatu i bardziej na nie wystawione.

I po czwarte, wszystko to ma miejsce w czasie, gdy 
jesteśmy kompletnie oderwani od swojego środowi-
ska, które nierzadko postrzegamy wyłącznie jako źró-
dło zasobów materialnych. Jednak to środowisko jest 
także źródłem odporności na zmiany klimatu. Mówię 
o usługach ekosystemowych, które pozwalają nam 
regulować warunki klimatyczne, walczyć z możliwy-
mi zjawiskami ekstremalnymi, a nawet spowalniać 
te z nich, które mają charakter długoterminowy, jak 
np. podnoszenie się poziomu mórz.

W przeszłości ekosystemy były systemami, które w spo-
sób naturalny adaptowały się do okoliczności, jakie 
mogą się wydarzyć, tak samo jak nasze społeczności 
adaptowały się w przeszłości do ekologicznych i klima-
tycznych warunków środowisk, w których decydowały 
się osiedlić. Problem polega dziś na tym, że urbaniza-
cja rośnie w tempie wykładniczym, tak że pominęliśmy 
te wszystkie usługi ekosystemowe i zurbanizowaliśmy 
świat w taki sposób, że kiedy przychodzi radzić sobie 
z wpływem zmian klimatu, okazuje się, że nie mamy 
do tego naturalnych, wyuczonych narzędzi. W naszych 
miastach i ich otoczeniu nie ma naturalnej zdolności 
adaptacyjnej, bo zignorowaliśmy to, zaniechaliśmy roz-
wijania umiejętności radzenia sobie ze skutkami zmian 
klimatu – np. zabudowując obszary zalewowe rzek.

Jesteśmy częścią problemu, jesteśmy przyczyną kry-
zysu klimatycznego, ale również sam sposób, w jaki 
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się zurbanizowaliśmy, jest przyczyną tego, że nie je-
steśmy nań odporni. Musieliśmy uciekać się do roz-
wiązań technologicznych, jak np. to [slajd - zjeżdżalnia 
z przenośną groblą na ulicy w czasie powodzi], bo nie 
naśladujemy sposobu, w jaki radzi sobie z tymi zjawi-
skami natura; usług, które moglibyśmy nabyć natural-
nie, a które zapewniają odporność.

Na zdjęciach możemy zobaczyć przykłady takich 
budynków w niewłaściwych lokalizacjach, które nie 
pomagają radzić sobie ze skutkami zmian klimatu; 
zwiększone zużycie betonu i cementu na obszarach 
miejskich, które – wraz z wyłączeniem innych ele-
mentów, które mogłyby zwiększyć naszą odporność, 
jak rozwiązania oparte na przyrodzie (czy po prostu 
poszanowanie naturalnych ekosystemów) – prowadzi 
do znacznie poważniejszych sytuacji, na przykład po-
przez zwiększenie retencji ciepła w miastach…

Rezultat jest oczywisty: oto zdjęcie, które prawdopo-
dobnie widzieliście w zeszłym roku [prowizoryczne 
schronienie w czymś w rodzaju ośrodka sportowego], 
zdjęcie jednego z obiektów, które budowano w Kana-
dzie podczas upałów sięgających 45 st. Celsjusza, ja-
kie przeżywali Kanadyjczycy zeszłego lata.

Mój główny argument to ten, że katastrofy nie są natu-
ralne. Jesteśmy tu, gdzie jesteśmy, bo tak a nie inaczej 
zorganizowaliśmy urbanizację, tak a nie inaczej zorga-
nizowaliśmy nasz rozwój, i naszym obowiązkiem jest 
dziś spojrzeć do wewnątrz i dostrzec, jakie rozwiązania 
są dostępne na dziś. Dlatego pierwszoplanową kwe-
stią jest przemyślenie miasta na nowo. Przeprojekto-
wanie go, zrewolucjonizowanie, zregenerowanie, po-
nownie złączenie z otoczeniem. Przyzwyczailiśmy się 
do dostępności dóbr i zapomnieliśmy, skąd pochodzi 
woda, skąd pochodzi żywność i jaki jest prawdziwy 
koszt tego, że wszystko uczyniliśmy tak dostępnym.

Główne obszary, gdzie należy podjąć działanie, 
to z jednej strony budownictwo, z drugiej strony żyw-
ność, a także mobilność. Są to dla mnie trzy krytyczne 
sektory, gdzie moglibyśmy poczynić duże postępy, 
zarówno jeśli chodzi o łagodzenie zmian klimatu, jak 
i usuwanie przyczyn, adaptację i zwiększanie odpor-
ności. Rozumiem odporność całościowo, nie tylko 
jako adaptację do zmian klimatu, ale także jako reduk-
cję emisji, która powinna towarzyszyć wszelkim dzia-
łaniom na rzecz klimatu.

Jeśli chodzi o temat urbanizacji w polityce publicznej, 
to myślę, że jest to kluczowy aspekt miejskiej polityki. 
Myślę, że powinniśmy mówić o poszanowaniu samych 
ekosystemów, a nie o urbanizacji, do której dodamy na-
stępnie szpaler drzew czy kawałek zielonej powierzchni.

Widzieliśmy to podczas pandemii, kiedy jedną z podsta-
wowych potrzeb był dla wszystkich dostęp do zielonych 
przestrzeni. Nie tylko bowiem dostarczają one usług 
ekosystemowych, o których mówimy: regulacja klimatu, 
komfort termiczny, wilgotność, zatrzymywanie wody, fil-
trowanie itp.; są też inne społeczne i psychologiczne ko-
rzyści posiadania przyrody w mieście. Przestrzenie zielo-
ne, zacienione poprawiają mobilność, ułatwiają aktywną 
mobilność: więcej ludzi jeździ na rowerze, więcej chodzi 
pieszo, jeśli takie przestrzenie dostępne są latem.

Musimy jednak pamiętać, że jednym z problemów, ja-
kie pojawiają się w przypadku tych nowych projektów 
zielonej infrastruktury, jest gentryfikacja, bo ceny grun-
tów i czynsze dzierżawne rosną. Chodzi więc nie tyle 
o to, by zrealizować parę efektownych projektów, co 
raczej o to, by prowadzić działania w całym mieście, tak 
by każdy miał dostęp do tych korzyści ekologicznych 
i społecznych. Bo inną trudnością jest to, że obecnie 
największe zainteresowanie budzą projekty sztandaro-
we, innowacyjne, efektowne, gdy tymczasem to, czego 
potrzebujemy, to zwiększenie skali działań. Dobrym 
przykładem jest tu Paryż, gdzie istnieje solidny plan 
finansowany w dłuższej perspektywie. Bo planowanie 
adaptacji do zmian klimatu jest bez sensu, jeśli nie ma 
odpowiedniego finansowania. Oto co jest potrzebne: 
fundusze, realne plany i przywództwo.

Ostatnie, co chciałabym przekazać, to że wszystkie te dzia-
łania na rzecz klimatu nie mogą być prowadzone w ode-
rwaniu od procesów zachodzących na całym świecie. 
To [slajd pokazujący mapę świata z licznymi ekstremal-
nymi zjawiskami pogodowymi i ich geograficzną lokali-
zacją] jest przykład tego, co się działo podczas pierwszej 
fali COVID-19. Wiele, wiele ekstremalnych wydarzeń dzie-
jących się w tym samym czasie i wiele, wiele społeczności 
cierpiących z powodu dwóch równoczesnych kryzysów: 
zdrowotnego i środowiskowego, klimatycznego.

Działania na rzecz klimatu nie mogą być podejmo-
wane w izolacji. Muszą iść ręka w rękę z działaniami 
na rzecz zdrowia, działaniami społecznymi, ekono-
micznymi i środowiskowymi.

I to właśnie chcę wam przekazać: trzeba ponownie 
połączyć się z otoczeniem, kontekstualizować działa-
nia, przywrócić więź ze środowiskiem i przyjrzeć się 
jeszcze raz temu, jak budowane są miasta i jaki byłby 
dla nich najlepszy plan na przyszłość, biorąc pod uwa-
gę to, co nas jeszcze czeka.
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Francesc La-Roca
Fundacja Nowa Kultura Wody (Fundación Nueva Cultura del Agua)

WYKORZYSTANIE WODY W MIEŚCIE JAKO ŁĄCZNIK POMIĘDZY 
MIASTEM A RESZTĄ TERYTORIUM

1 https://datos.bancomundial.org/indicador/SP.URB.TOTL.IN.ZS

Społeczeństwo miejskie

Zgodnie z danymi Banku Światowego (2020)1 trzy 
czwarte ludności Unii Europejskiej mieszka w mia-
stach. W Hiszpanii odsetek ten przekracza 80 procent, 
a w obu przypadkach trend urbanizacji nasila się 
od dziesięcioleci. Statystyki, jak zwykle, należy trakto-
wać ostrożnie, zwłaszcza w przypadku takim jak ten, 
gdzie granice między kategoriami są zatarte, jeśli nie 
arbitralne. Charakterystyka tego, co miejskie, może 
obejmować tak różne kryteria jak wielkość populacji 
w gminie, gęstość zaludnienia, wielkość powierzchni 
zabetonowanej czy styl życia i dostęp do scentralizo-
wanych usług (takich jak szpitale czy uniwersytety). 
Pomimo nieścisłości, nadal używamy kategorii „wiej-
ski” i „miejski” w sposób znaczący, co, pomijając obsza-
ry niedookreśloności, nadal oferuje obraz skontrasto-
wany i pełen znaczenia.

Wzrost populacji miejskiej nastąpił także w sposób 
nierównomierny, generując głębokie dyspropor-
cje tetytorialne o negatywnych skutkach zarówno 
w aglomeracjach miejskich – koszty zagęszczenia ko-
munikacyjnego – jak i na obszarach wiejskich, gdzie 
podstawowe usługi osiągają nieproporcjonalne kosz-
ty per capita. Koszty te są na ogół ponoszone przez 
samych mieszkańców wsi w formie czasu dojazdu 
do miejsca świadczenia albo wymuszonej rezygnacji 
z usługi.

To oczywiste, że pomimo tych kosztów miasta oferują 
możliwości, które decydują o ich atrakcyjności, i nadal 
napędza to ich wzrost, chociaż nie wszystkie oczekiwa-
nia  zostają spełnione. Zwykłe wskaźniki sukcesu, takie 
jak dochód pieniężny, liczba patentów, podaż usług itd. 
– a pod tym względem miasta się wyróżniają – mają 
tendencję do ukrywania innych, bardziej negatywnych 
aspektów, takich jak wzrost nierówności i konflikty spo-
łeczne lub niezdrowy charakter miejskiego życia.

Oprócz przestrzennej nieokreśloności granic miasta 
istnieje też zmienność czasowa, głównie o charakte-
rze sezonowym, co oznacza, że przestrzeń wiejska 
jest użytkowana przez mieszkańców miast w bardziej 
lub mniej regularnych odstępach czasu – w weeken-

dy, długie weekendy, święta. Te relacje, okazjonalne 
z punktu widzenia pracy zawodowej, nie są tak spo-
radyczne z innych punktów widzenia, jak posiadanie 
drugiego domu czy wiejska posiadłość. Choć wiejskie 
w sensie położenia i użytkowania, są one miejskie, jeśli 
weźmiemy pod uwagę zwykłe miejsce zamieszkania 
właściciela czy właścicielki i społeczne otoczenie, w ja-
kim obracają się oni przez większość swego życia.

Metabolizm miasta

Życie w mieście i samo istnienie miast zależy od ich 
relacji z resztą terytorium. Społeczny metabolizm mia-
sta – czyli transfer materiałów, energii i informacji, któ-
re pozwalają na utrzymanie życia w mieście, a także 
ścieki, do których trafiają odpady generowane przez 
jego aktywność – jest podtrzymywany na znacznie 
większym obszarze, ustanowionym administracyjnie 
przez granice miasta albo funkcjonalnie – poprzez 
wskaźniki, takie jak na przykład codzienny ruch jego 
mieszkańców.

Z perspektywy metabolicznej wynikają natychmiast 
dwie bezpośrednie konsekwencje, na które warto 
zwrócić uwagę. Po pierwsze, nonsens określania miast 
jako zrównoważonych w ścisłym sensie, tzn. jako jed-
nostek populacji o określonej gęstości i rozpoznawal-
nych granicach. Miasto bez swojego zaplecza – źró-
dła zasobów i miejsca przeznaczenia odpadów – jest 
niezrównoważone z definicji. Drugi aspekt wart pod-
kreślenia to relacja wzajemnej zależności pomiędzy 
przestrzenią miejska a wiejską, co sprawia, że wszelkie 
antagonistyczne podejście, z punktu widzenia jedne-
go bądź drugiego obszaru, jest skazane na porażkę.

Z wyjątkiem proporcjonalnie niewielkiej ilości mate-
riałów i energii, potrzebnych miastu do jego budo-
wy i funkcjonowania, całą resztę trzeba importować 
z innych obszarów. Industrializacja rozszerzyła obszar, 
na którym miasta poszukują środków do życia, za-
cierając symbiotyczną relację z otoczeniem typową 
dla innych momentów historycznych, kiedy handel 
na wielkie odległości odgrywał mniejszą rolę. Zarazem 
produkty odpadowe miejskiego metabolizmu – za-
zwyczaj odpady stałe, ścieki i skażenie powietrza – są 



9Miasto i wieś: tak blisko, tak daleko

zmiennie wydalane z miasta i porzucane lub rozpra-
szane w środowisku.

Przepływ informacji – w tym przepływy pieniężne, 
krążące w kierunku przeciwnym niż fizyczne – zarzą-
dza relacjami metabolicznymi i organizuje terytorium. 
To w miastach administruje się zinstytucjonalizowaną 
wiedzą, na podstawie której podejmuje się decyzje co 
do całego terytorium, od którego zależy życie miasta. 
Instytucje takie jak rynek, które są fundamentalne dla 
organizacji metabolicznej cyrkulacji poprzez wymia-
nę dóbr i pieniędzy, generalnie faworyzują miasta ze 
względu na ich większą moc przetargową. Reprezen-
tacja polityczna przeciwnie, jak w przypadku Hiszpanii, 
faworyzuje okręgi wyborcze o niższym stopniu urba-
nizacji. Jednak aż do niedawna system dwupartyjny 
zdołał zneutralizować tę korzyść i pozostaje zobaczyć, 
czy nowe partie polityczne będą w stanie wygenero-
wać bardziej zbalansowany model alternatywny.

Metabolizm miejskiej wody

Woda jest jednym z głównych materiałów metaboli-
zmu społecznego – z jednej strony z powodu swego 
żywotnego znaczenia, z drugiej – ze względu na nie-
proporcjonalnie dużą ilość wody w całości przekazy-
wanych materiałów. Z tej drugiej cechy wynika po-
trzeba wyłączenia wody z bilansów materiałowych 
– generalnie sporządzanych w jednostkach masy – aby 
jej przemożna obecność nie zaciemniała analizy prze-
pływów pozostałych materiałów. Pierwsza funkcja nie 
wymaga zbyt wielu wyjaśnień, jako że bez wody nie 
ma życia, nie tylko ludzkiego, ale i wszelkich znanych 
gatunków. Warto zauważyć, że od roku 2010 dostęp 
do wody pitnej i urządzeń sanitarnych został uznany 
przez Zgromadzenie Ogólne Narodów Zjednoczonych 
za dwa podstawowe prawa człowieka, od których za-
leży zapewnienie innych, takich jak prawo do zdrowia 
czy do samego życia.

Naturalnie te prawa nie ograniczają się do sfery miej-
skiej, ale biorąc pod uwagę stopień globalnej urba-
nizacji, to właśnie w tej przestrzeni niedostatki w za-
spokajaniu tych praw dotyczą największej liczby ludzi. 
Pomimo braków i ograniczeń w dostępie do bez-
piecznej wody pitnej i urządzeń sanitarnych, jakie są 
widoczne w niektórych miastach globalnego połu-
dnia, nie należy zakładać, że prawa te są powszechnie 
gwarantowane w miastach północy. Kryzys finansowy 
2008 roku i kryzys zdrowotny roku 2020 uwydatniły 
niepewność dostępu do miejskich usług wodociągo-
wych dla dużych grup ludności. Głównie – ale nie tyl-
ko – ze względu na dostępność cenową.

2 Dyrektywa (EU) 2020/2184 Parlamentu Europejskiego i Rady z 16 grudnia 2020 ws. jakości wody przeznaczonej do spożycia przez człowieka

Nowoczesne miasto zależy od otaczającego je teryto-
rium ze względu na zaopatrzenie w wodę pitną i od-
prowadzanie ścieków poza jego teren. Ponadto musi 
sobie radzić z problemami odwodnienia miast i ochro-
ną przeciwpowodziową, tj. zagospodarowaniem 
wód opadowych i ich potencjalnym wykorzystaniem 
w mieście. Miejski obieg wody, pomimo swego tech-
nicznie wysoce sztucznego stanu, jest wpisany w tzw. 
naturalny cykl hydrologiczny, od którego zależy, zara-
zem go zmieniając.

Zaopatrzenie

Miasta importują wodę potrzebną do pokrycia domo-
wych i życiowych potrzeb życiowych ich mieszkań-
ców – picia, gotowania, higieny, sprzątania itp. - oraz 
do innych miejskich zastosowań, np. tych związanych 
z działalnością produkcyjną i biznesem znajdującym 
się w mieście. Woda jest również używana w innych 
typowo publicznych dziedzinach, jak mycie ulic i na-
wadnianie ogrodów.

Miejskie zaopatrzenie w wodę wiąże się z jej poborem 
bezpośrednio ze źródła – przez pobranie jej z wód po-
wierzchniowych, pompowanie z warstwy wodonośnej 
lub – wyjątkowo – poprzez wydobywanie jej z morza 
do odsalania. Woda tak otrzymana trafia do oczysz-
czalni w celu uzdatniania (DWTP), a następnie jest 
dystrybuowana pomiędzy użytkowników poprzez sie-
ci pod ciśnieniem.

Pobór wody ustanawia związek pomiędzy miastem 
a otaczającym je terytorium. W wielu wypadkach roz-
wój miast spowodował stopniowe oddalanie się tere-
nów, z których pozyskiwana jest woda, bo źródła zo-
stały wyczerpane z powodu nadmiernego poboru albo 
stały się niezdatne do użytku z powodu zanieczyszcze-
nia. Dlatego, a także ze względu na skończoną ilość 
słodkiej wody na planecie i jej ograniczoną dostępność 
w klimatach pustynnych i półpustynnych, ochrona źró-
deł i zlewni ma dla miast znaczenie kluczowe.

Ramowa Dyrektywa Wodna, instrument legislacyjny 
określający politykę wodną w UE, formułuje wymóg 
identyfikacji i ochrony obszarów pozyskiwania wody pit-
nej. Dyrektywa ws. Wody Pitnej2, bazująca na podejściu 
zarządzania ryzykiem, również wymaga ochrony takich 
obszarów. W Hiszpanii jednak, choć RDW obowiązuje 
od r. 2000, konieczne narzędzia ochrony obszarów po-
zyskiwania wody generalnie nie zostały dotąd opraco-
wane. Wyjątkowo niektóre autonomiczne wspólnoty 
uchwaliły przepisy w tej sprawie, co wymaga szczegó-
łowych badań w celu ochrony nowych miejsc poboru. 
Transpozycja dyrektywy w sprawie wody pitnej powinna 
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rozwiązać ten problem i zainicjować generalny proces 
definiowania stref ochronnych i ustanawiania środków 
ochrony istniejących obszarów poboru wody, tak by za-
gwarantować, że proces rozluźniania kontroli „na końcu 
rury”– co promuje sama dyrektywa w zamian za stoso-
wanie podejścia zarządzania ryzykiem w miejscach po-
boru i w ciągu całego procesu – będzie się odbywał bez 
ryzyka. Ograniczenie badań jakości wody docierającej 
do gospodarstw domowych, jeden z głównych celów 
nowej dyrektywy ws. wody pitnej, bez uprzedniej gwa-
rancji skutecznej ochrony wód od ujęcia do punktu ser-
wisowego może mieć fatalne skutki.

Ochrona oznacza między innymi wyznaczenie pew-
nego obszaru, na którym pewne działania są ograni-
czone, stosownie do ryzyka zanieczyszczenia źródeł. 
Dokładniej – to, co należy ustalić, to zespół mniej lub 
bardziej koncentrycznych stref wokół punktu pobo-
ru, o różnym stopniu ochrony wraz z narzędziami tej 
ochrony. Stosownie do zakresu, w jakim te narzędzia 
mogą wpływać na wcześniejszą działalność na da-
nym obszarze, otwiera się przestrzeń do negocjacji 
pomiędzy miastem a terytorium, tak by zwiększyć 
gwarancje ochrony wykraczające poza to, co określają 
normy prawne, które muszą być spełnione w każdym 
przypadku działalności na tym terytorium. W ten spo-
sób można uzgodnić rekompensatę ze strony miasta 
na rzecz rolników na obszarze zlewni, by ograniczyli 
stosowanie nawozów sztucznych albo ilość żywego 
inwentarza, a tym samym by zmniejszyło się stężenie 
składników odżywczych w wodzie powyżej granicy 
prawa. Alternatywnie, gmina może kupować gospo-
darstwa na obszarze ochronnym, aby zmienić użytko-
wanie gruntów na mniej ryzykowne.

Różne zastosowania wody w mieście różnią się pod 
względem ich priorytetu i jakości wymaganej wody. 
Wymagania jakościowe dla wody w gospodarstwach 
domowych, a także w nieozdobnych fontannach pu-
blicznych, są najwyższe i regulowane przez prawo. 
Natomiast do spłukiwania ulic i podlewania ogrodów 
można używać wody gorszej jakości, uzyskiwanej 
po niższych kosztach, np. pompowanej bezpośred-
nio z wód gruntowych albo uzdatnionej odpowiednio 
do tego celu. Większość miejskich firm w Hiszpanii jest 
podłączona do sieci ogólnej i użytkuje wodę najwyż-
szej jakości, chociaż w przypadku niektórych rodzajów 
działań korzysta się ze źródeł alternatywnych o niższej 
jakości i kosztach, na ogół poprzez pompowanie.

3 Zgromadzenie Generalne ONZ (2020), Prawa człowieka a prywatyzacja wody i usług sanitarnych. Raport Specjalnego Sprawozdawcy nt. 
prawa człowieka do bezpiecznej wody pitnej i usług sanitarnych, Léo Heller, A/75/20

4 Zgromadzenie Generalne ONZ (2020), Zagrożenia i wpływ utowarowienia i finansjalizacji wody na prawo człowieka do bezpiecznej wody 
pitnej i urządzeń sanitarnych. Sprawozdanie specjalnego sprawozdawcy ds. praw człowieka ws. bezpiecznej wody pitnej i urządzeń sanitarnych, 
Pedro Arrojo Agudo, A/76/159

Fakt, że zaopatrzenie w wodę pitną to fundamen-
talne prawo człowieka, wiąże się z paroma ważnymi 
kwestiami. Z jednej strony należy zauważyć, że prawo 
to jest słabo chronione w obecnych ramach prawnych. 
Pomimo prowadzonej w UE kampanii obywatelskiej 
na rzecz uznania i skutecznej ochrony praw człowieka 
do wody i urządzeń sanitarnych, co zostało uwieńczo-
ne prezentacją pierwszej zakończonej sukcesem Euro-
pejskiej Inicjatywy Obywatelskiej Right2Water, gdzie 
woda nie jest dobrem handlowym, lecz publicznym, 
odpowiedź Komisji nie była zadowalająca. W odpo-
wiedzi tej Komisja usprawiedliwiła przeszłe działania 
instytucji europejskich w sprawach wody, broniąc 
polityki jakości i infrastruktury, aby następnie odrzu-
cić regulację branży wodnej, odsyłając ją do państw 
członkowskich na mocy zasady subsydiarności.

To właśnie w modelu biznesowym tkwi ryzyko, że prawa 
człowieka nie zostaną spełnione, jak ostrzegał w swoim 
raporcie z roku 20203specjalny sprawozdawca Narodów 
Zjednoczonych do spraw prawa do wody i urządzeń sa-
nitarnych, Léo Heller. Mówiąc konkretniej, prywatyzacja 
za pośrednictwem spółek mieszanych – model przewa-
żający w Hiszpanii – niesie ze sobą ryzyko nierespek-
towania tych praw ze względu na kombinację trzech 
czynników związanych z prywatnym zaopatrywaniem 
w wodę i urządzenia sanitarne: biznesowy cel maksy-
malizacji zysku, naturalny monopol usług i nierówno-
waga sił na korzyść partnera prywatnego, a ze szkodą 
dla odpowiedzialnego podmiotu publicznego.

Proces prywatyzacji gospodarki wodnej i utowarowie-
nia, który zaczął się w latach 70., doprowadził ostatnio 
do traktowania wody jako aktywa finansowego, które 
może być przedmiotem obrotu na przyszłych rynkach 
kontraktów terminowych i innych obszarach finanso-
wej spekulacji. Udział dużych banków i funduszy inwe-
stycyjnych w miejskich firmach wodno-kanalizacyjnych 
intensyfikuje procesy wywłaszczania, coraz bardziej 
oddzielając gospodarkę wodną od ogólnego interesu 
obywateli, a dopasowując ją do spekulacyjnych celów 
kapitału finansowego. Obecny sprawozdawca ONZ ds. 
praw człowieka do wody i urządzeń sanitarnych, Pedro 
Arrojo, w swoim raporcie z r. 20214 zaproponował – jako 
alternatywę i hamulec dla finansjalizacji wody – stwo-
rzenie demokratycznego zarządzania wodą ze zrówno-
ważonej perspektywy bazującej na prawach człowieka 
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i stosowaniu strategii partycypacyjnych w celu dosto-
sowania się do zmian klimatu.

Zarządzanie ściekami

Czysta woda, którą miasta pobierają z otoczenia, aby 
utrzymać swój społeczny metabolizm, wraca do oto-
czenia po utracie jakości i w punkcie zwrotu innym 
niż punkt poboru. W Europie zbieranie miejskich ście-
ków w celu usunięcia ich poza obręb miasta sięga 
wstecz do cywilizacji minojskiej na Krecie, ale nowo-
czesne systemy kanalizacyjne, do których stopniowo 
dodawano procesy oczyszczania przed uwolnieniem 
do środowiska, upowszechniły się dopiero w XIX wie-
ku. Miało to na celu, po pierwsze, położyć kres proble-
mom higienicznym, których źródłem było skażenie 
miejskiej wody przez bakterie kałowe, co powodowało 
nawracające epidemie cholery i innych chorób. Wraz 
z uprzemysłowieniem zmienia się skład miejskich 
ścieków i rośnie udział substancji nieulegających bio-
degradacji. Z drugiej strony – wraz ze wzrostem miast 
objętość zrzutów przekracza zdolność oczyszczania 
ekosystemów, co zwiększa higieniczne przyczyny pro-
blemów środowiskowych i sprawia, że wymagania co 
do uzdatniania są ostrzejsze.

Od czasu zatwierdzenia w r. 1991 Dyrektywy ws. 
oczyszczania ścieków5, która obecnie jest poddawa-
na przeglądowi, w UE podjęto znaczne wysiłki, żeby 
zmniejszyć wpływ na środowisko zrzutów zanieczysz-
czonej miejskiej wody. Hiszpania, po wielokrotnych 
ostrzeżeniach w związku z nieprzestrzeganiem tej 
regulacji, została ostatecznie ukarana przez Trybunał 
Europejski i zmuszona do płacenia kary w wysokości 
milionów euro6, jeśli łamanie prawa będzie trwało na-
dal7.

Pomimo że udział oczyszczonej miejskiej wody jest 
w Hiszpanii wyższy niż średnia europejska – 84 pro-
cent w porównaniu ze średnią 76 procent8 – to jakość 
wód śródlądowych (warstw wodonośnych, rzek, jezior 
itd.) prawie nie uległa jakiejś istotnej poprawie od po-
czątku wieku, kiedy RDW weszła w życie. Przyczyn 
ogólnego pogorszenia jakości wody należy szukać 
raczej w rozproszonych źródłach pochodzenia rolni-
czego niż w zrzutach miejskich lub przemysłowych – 
z pewnymi wyjątkami.

5 Dyrektywa Rady 91/271/EEC z 21 maja 1991 ws. uzdatniania miejskiej wody i ścieków

6 https://curia.europa.eu/juris/document/document.jsf?text=&docid=204404&pageIndex=0&doclang=ES&mode=req&dir=&occ=first&par-
t=1&cid=719655

7 https://ec.europa.eu/commission/presscorner/detail/en/ip_22_1923

8 https://water.europa.eu/countries/uwwt/spain

Jak wspomniano wyżej, skład ścieków ewoluuje wraz 
ze zmianami stylu życia i technologii. W pierwszych 
dekadach tego stulecia rosnące zaniepokojenie bu-
dziły tzw. nowe substancje zanieczyszczające – jak po-
zostałości pestycydów, często stosowane farmaceuty-
ki i ich metabolity czy środki higieny osobistej – które 
nie ulegają degradacji w oczyszczalniach ścieków i są 
wprowadzane do środowiska odbiorczego. Choć wy-
kryte stężenia są na ogół niskie (mikrogram/l), ich 
potencjalnie niebezpieczne skutki – tj. rak, zaburze-
nia endokrynologiczne itp. – dla fauny wodnej i ludzi 
w wielu wypadkach nie są zależne od dawki. Ryzyko 
związane z ich obecnością w środowisku zwiększa 
wagę generalnej zasady polityki ochrony środowiska 
co do potrzeby profilaktyki i interwencji u źródła – 
której stosowanie w dziedzinie miejskiej gospodarki 
ściekami jest obecnie we wczesnym stadium. Obec-
na polityka, odziedziczona po inicjatywach dziewięt-
nastowiecznych, bazuje na podejściu „końca rury”, tj. 
podejmowania działania po wystąpieniu pogorsze-
nia w celu jego usunięcia. Środki zapobiegawcze, jak 
tworzenie punktów zbiórki zużytych olejów kuchen-
nych lub zalecenia, by nie wrzucać do toalety ciał sta-
łych (chusteczek, wacików), są niedawne i brzmią ra-
czej anegdotycznie w porównaniu z brakiem działań 
na rzecz ograniczenia stosowania farmaceutyków lub 
promocji stosowania mniej toksycznych substancji 
w produkcji i konsumpcji.

„Bezpłatny” obieg miejskiej wody a usługi 
ekosystemowe

Jak opisano powyżej, miejski system obiegu wody, po-
legający na dostawie wody, jej odbiorze, uzdatnianiu 
i sieci odprowadzania, jest związany z ogólnym cyklem 
hydrologicznym, poprzez pobór wody ze środowiska 
i jej zwrot po wykorzystaniu. Z drugiej strony – obszar 
miasta jest bezpośrednio połączony na wiele sposo-
bów z cyklem hydrologicznym, a do pewnego stopnia 
poza wspomnianym wcześniej systemem sieci.

Wraz z obawami o skutki zdarzeń ekstremalnych zwią-
zanych ze zmianami klimatu coraz większą uwagę po-
święca się zarządzaniu opadami deszczu na terenie 
miast i zapobieganiu suszy. Ponadto od dziesięcioleci 
obserwuje się mikroklimatyczne wpływy miast, ta-
kie jak wpływ miejskiej akumulacji ciepła na opady, 
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ulewne deszcze. Uszczelnianie powierzchni – budyn-
ków, ulic, parkingów itd. – w miejskim krajobrazie 
ogranicza infiltrację i zwiększa spływ, powodując pro-
blemy z odwadnianiem. Można je rozwiązać za po-
mocą tzw. systemów zrównoważonego odwadniania 
miejskiego (SUDS), takich jak permeabilizacja po-
wierzchni, tworzenie obszarów retencji tymczasowej, 
m.in. w parkach, zbieranie i przechowywanie wody 
deszczowej do późniejszego wykorzystania itp. Od-
dzielenie kolektorów deszczowych od kanalizacyj-
nych to pierwszy krok w stronę poprawy gospodarki 
wodami opadowymi w mieście i do tego, by uniknąć 
zrzutu nieoczyszczonych ścieków do środowiska z po-
wodu przepełnienia kolektorów mieszanych.

Tereny zielone miasta, zwłaszcza gdy są ze sobą po-
łączone, tworzą bardzo ciekawą przestrzeń również 
z hydrologicznego i klimatycznego punktu widzenia, 
jako elementy ekosystemu. Zatrzymywanie wilgoci 
na terenach porośniętych roślinnością, oprócz tego, 
że umożliwia istnienie licznych form życia, przyczynia 
się również do łagodzenia miejskiego klimatu.

Obecność darmowej wody jest najbardziej oczywi-
sta w miastach, które zbudowano nad rzeką. Zwią-
zek między rzeką a miastem ewoluował w miarę jak 
miasto się rozrastało, i często popadały one ze sobą 
w konflikt. Bo choć obecność rzeki stanowi zazwy-
czaj czynnik decydujący o lokalizacji w momencie 
zakładania – ze względu na istnienie brodu, bo rzeka 
to element obronny, z racji zaopatrzenia w wodę itp. 
– to stanowi ona także stale powtarzające się zagroże-
nie powodziowe. To zagrożenie bywa czasem powięk-
szane przez zwężenie koryta rzeki na skutek zajęcia 
obszarów nadrzecznych na cele miejskie. Coraz więk-
sze zainteresowanie budzi poprawa relacji pomiędzy 
miastami a przepływającymi przez nie rzekami, tak by 
przywrócić ekologiczne funkcje rzecznej przestrzeni 
i sprawić, że jej wykorzystanie dla potrzeb miasta bę-
dzie z nimi kompatybilne. Zainteresowanie to mate-
rializuje się w projektach miejskich reform tworzonych 
z perspektywy ekologicznej.

Inne usługi ekosystemowe

Oprócz swej bezpośredniej roli w metabolizmie społecz-
nym miasta i swoich ekosystemowych funkcji w miejskiej 
przestrzeni – woda pośrednio łączy miasto z resztą tery-
torium w innych aspektach miejskiego metabolizmu. 
Samo miejskie zapotrzebowanie na usługi ekosystemo-
we poza granicami miasta generuje rywalizację między 
miastem a resztą terytorium i przyczynia się do konfigu-
racji tego ostatniego. Ten związek jest szczególnie wi-
doczny w przypadku wodnych usług ekosystemowych 
związanych z dostarczaniem żywności i energii.

Produkcja rolnicza nawadniana przemysłowo, któ-
rej głównym odbiorcą jest rynek miejski, konkuruje 
z dostarczaniem wody pitnej zarówno pod względem 
natężenia przepływu, jak i – przede wszystkich – pod 
względem utrzymania jakości. Masowe stosowanie 
nawozów i agrotoksyn w rolnictwie przemysłowym 
zanieczyszcza źródła zaopatrzenia w wodę i pogarsza 
stan wodnych ekosystemów. Efekty te, wraz z tymi, 
które pochodzą z wysokiego zużycia wody w celu na-
wadniania, nie są ograniczone do najbliższego otocze-
nia miasta, lecz rozproszone po całym świecie za po-
średnictwem międzynarodowego handlu, co znajduje 
odbicie w wirtualnych przepływach wody. Z drugiej 
strony – produkcja energii hydroelektrycznej poprzez 
budowę zbiorników i zmianę kierunku przepływów, 
czego ostatecznym celem jest utrzymanie miejskiego 
metabolizmu, spowodowało poważne pogorszenie 
morfologii rzek, utrudniając cyrkulację fauny i zmie-
niając naturalny przepływ osadów.

Konkluzja

Miejska gospodarka wodna nieuchronnie wykracza 
poza ramy miasta i poprzez liczne relacje wiąże je 
zresztą terytorium. Choć globalizacja łączy miasta 
z całym światem, to w przypadku wody przestrzenią 
odniesienia dla większości wymian, które wspierają 
metabolizm wody w mieście, pozostaje najbliższe te-
rytorium i dorzecze rzeki.

Związek miasta z tym terytorium nie powinien być 
postrzegany w kategoriach antagonistycznych, jako 
że istnienie obu tych przestrzeni jest ze sobą ściśle 
powiązane. Związek ten jednakże nie jest zrównowa-
żony. Ani pod względem mocy, bo większa kontrola 
przepływu informacji ze strony miasta stawia je w sy-
tuacji względnego prymatu w stosunku do terytorium, 
ani w sensie ekonomicznym, jako że duża część usług, 
jakie miasto uzyskuje z otoczenia, nie jest zarejestro-
wana i dlatego nie są one rekompensowane.

Z drugiej strony, zależność miasta od dorzecza rzeki, 
w którym jest położone z racji zaopatrzenia w wodę, 
jest ewidentna. Brak ochrony źródeł zlewni i degradacja 
wielu z nich na skutek skażeń pochodzenia rolniczego 
generują koszty – denitryfikacja, zmiana ujęć itp. – które 
do tej pory ponosili użytkownicy miejscy, tworząc w ten 
sposób asymetryczny rozkład kosztów. Gdy miasta, 
które właściwie oczyszczają swoje ścieki (84%), robią 
to na własny koszt, użytkownicy rolni, wolni od stoso-
wania zasady „zanieczyszczający płaci”, nie mają bodźca 
do unikania szkód w ekosystemie i całej populacji.

Woda miejska, jako integralny element powiązań mię-
dzy miastem a resztą terytorium, jest dotknięta przez 



13Miasto i wieś: tak blisko, tak daleko

nierównowagę przestrzenną wynikającą z procesów 
masowej urbanizacji i porzucania wsi. Jako taka, musi 
stanowić część każdego projektu mającego na celu 
przywrócenie komplementarnych relacji między tymi 
obszarami, na sprawiedliwej podstawie, która zapew-
ni zrównoważony charakter całości.

W tym sensie priorytetem jest zagwarantowanie praw 
człowieka do wody i urządzeń sanitarnych poprzez 
wysokiej jakości zarządzanie publiczne z udziałem 
obywateli, tak by odwrócić skutki utowarowienia 
i prywatyzacji, które uczyniły z wody przedmiot finan-
sowych spekulacji. Podejście prewencyjne, ukierun-
kowane na ochronę źródeł i przywrócenie dobrego 
stanu ekosystemów wodnych, wraz z redukcją poboru 
wody i jej zanieczyszczenia, jest niezbędnym elemen-
tem sprawiedliwej transformacji w zakresie wody, 

9 Malassis, L, 1979

10 Sevilla, E., Soler, M., Gallar, D., Vara, I. & Calle, A., 2012

która musi się przyczynić do ogólnej redukcji kosztów 
i ich sprawiedliwego podziału. Jeśli ochrona ekosys-
temów wodnych łączy miasto – przed i po wykorzy-
staniu wody – z resztą zlewni, w której jest położone, 
to ludność miasta może się przyczynić do zapobiega-
nia degradacji poprzez zmniejszenie śladu wodnego 
towarów i usług, które konsumuje, a także poprzez 
zarządzanie w zróżnicowany sposób wodą z opadów 
deszczu nad miastem. Zmiany we wzorach opadów 
oraz zwiększona częstość i intensywność wydarzeń 
ekstremalnych sprawiają, że coraz pilniejsze jest przy-
jęcie środków służących adaptacji do nowego kontek-
stu zmian klimatu – poprzez plany dotyczące suszy, 
zrównoważone miejskie systemy odwadniające czy 
odzyskiwanie miejskich przestrzeni rzecznych.

Jorge Molero, Daniel López i Javier García
Sieć Gmin na rzecz Agroekologii (Red de Municipios por la Agroecologia)

SYSTEM ŻYWNOŚCIOWY A WIĘZI MIĘDZY MIASTEM I WSIĄ:  
JAK MOŻNA JE WZMOCNIĆ POPRZEZ LOKALNĄ POLITYKĘ 
ŻYWNOŚCIOWĄ?

Obecny system żywnościowy. Implikacje

System rolno-spożywczy został zdefiniowany jako 
zbiór czynności związanych z tworzeniem i dystrybu-
cją produktów rolno-spożywczych, a co za tym idzie – 
z zapewnieniem wyżywienia człowieka w określonym 
społeczeństwie9.

Obecnie składa się on z czterech głównych, wzajem-
nie powiązanych obszarów: A) sektor środków pro-
dukcji rolnej produkuje wszystkie niezbędne środki 
(maszyny, nawozy, środki ochrony roślin, nasiona itp. 
dla sektora rolno-hodowlanego (B), który zajmuje się 
uprawą i hodowlą świeżych środków spożywczych 
przeznaczonych do spożycia przez ludzi, na pasze dla 
zwierząt lub dla przetwórstwa przemysłowego – głów-
nie spożywczego. Przemysł przetwórstwa żywności 
(C) w mniejszym lub większym stopniu przetwarza 
żywność na rzecz późniejszej dystrybucji przez sie-
ci dystrybucji i konsumpcji żywności (D). Jeśli chodzi 
o ten ostatni element, to sektor marketingu i dystry-

bucji obejmuje sieć transportową, infrastrukturę oraz 
czynności związane z magazynowaniem i sprzedażą, 
mające na celu zapewnienie, by produkty żywnościo-
we osiągnęły cel ostateczny – spożycie, przy czym ro-
śnie popyt ze strony sektora restauracji i hoteli. Jednak 
to gospodarstwa domowe i domowa przestrzeń są 
miejscem, gdzie przeprowadzana jest większość koń-
cowych prac związanych z przetwarzaniem żywności. 
Pomiędzy tymi etapami istnieją instytucjonalni gracze 
– publiczni i prywatni – odpowiedzialni za zdefinio-
wanie regulacyjnych ram dla handlu (kierunki dzia-
łań publicznych, regulacje prawne, normy jakości itp.) 
i za regulowanie handlu na rynku (sektor finansowy, 
rynki i aukcje itp)10.

Obecny system rolno-spożywczy jest wynikiem pro-
cesu uprzemysłowienia i globalizacji sektora rolno-
-spożywczego po II wojnie światowej. Do tego czasu 
za wyżywienie odpowiadał sektor rolniczy, gdzie żyw-
ność była produktem niemal naturalnym, nieznacz-
nie przetworzonym i głównie lokalnym, pomimo 
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że od XIX wieku stanowiła ważny sektor handlu mię-
dzynarodowego, przechodząc przez różne etapy lub 
reżimy związane z żywnością11. Rozwój przetwórstwa 
spożywczego i wejściowych gałęzi przemysłu (zwią-
zanych z zapewnieniem siły roboczej, paliwa, mate-
riałów, budynków, wyposażenia itp. – przyp. tłum.), 
w połączeniu z rosnącym rynkiem międzynarodowe-
go handlu żywnością, poważnie zmienił rolę żywności, 
która stała się znacznie bardziej złożona, a tym samym 
– stała się wynikiem wielu wzajemnych relacji pomię-
dzy różnymi czynnikami społeczno-gospodarczymi. 
Ta rzeczywistość złożonych dynamicznych relacji le-
żących u podstaw produkcji, dystrybucji i konsumpcji 
uprzemysłowionej żywności i napojów stanowi sedno 
koncepcji systemu rolno-spożywczego, w którym ko-
mercyjna dystrybucja napędza i kontroluje dzisiejszy 
zglobalizowany system rolno-spożywczy12.

W ten sposób produkcja i dystrybucja żywności są 
zbudowane wokół łańcucha wartości, gdzie udział 
większości pierwotnych producentów był stopniowo 
zmniejszany i został zdegradowany do minimalnej 
części wytworzonej wartości. Tymczasem reszta ogniw 
w łańcuchu (przemysł wejściowy, przetwórstwo i dys-
trybutorzy) coraz bardziej powiększały swój udział 
w tej wartości.

Ten obecny system żywnościowy ma poważne impli-
kacje ze społecznego, gospodarczego i ekologicznego 
punktu widzenia.

• Produkcja i dystrybucja żywności zostały ustrukturo-
wane w nierówny łańcuch mocy. Gdy inne ogniwa łań-
cucha zgromadziły wielkie bogactwo, spadek docho-

11 McMichael, 2018

12 Soler Montiel, 2009

13 INE, 2019. Labour Force Survey (Encuesta de población activa). Madrid: INE

14 INE, 2019. Farm structure Survey (Estructura de las explotaciones agrarias). Madrid: INE

15 Jak uznało samo państwo hiszpańskie w ustawie nr 12/2013 z 2 sierpnia 2013 r. ws. środków mających na celu poprawę funkcjonowania 
łańcucha dostaw żywności. Zainspirowany przez DYREKTYWĘ (UE) 2019/633 PARLAMENTU EUROPEJSKIEGO I RADY z dnia 17 kwietnia 2019 r. w 
sprawie nieuczciwych praktyk handlowych w relacjach między przedsiębiorstwami w łańcuchu dostaw produktów rolno-spożywczych, obecny 
rząd zatwierdził w dniu 3. 11. 2020 r. zmianę wcześniejszych przepisów, by je wzmocnić i wdrożyć od 11. 01. 2021 r.

16 Realnie -12,46%. 23 042,43 EUR w 2020 r. w porównaniu z 26 323,90 EUR w 2003 r. MAPA, 2021

17 Rada Ekonomiczno-Społeczna. „El medio rural y su vertebración social y territorial”. Colección informes, n.º1.  Madryt, Rada Ekonomiczno-
-Społeczna, 2018

18 Jeśli chodzi o zdrowie, to według WHO dieta, czy to poprzez niewłaściwe odżywianie, czy poprzez dawki toksyn obecnych w żywności, wiąże 
się z 70% zgonów z powodu przewlekłych chorób niezakaźnych, w tym z jedną czwartą wszystkich form raka. WHO opublikowało również rapor-
ty na temat poważnych skutków zdrowotnych pestycydów i epidemii nadwagi i otyłości, która dotyka obecnie ponad 2 miliardy ludzi, zwłaszcza 
kobiet. Leczenie chorób przewlekłych, często związanych z dietą, pochłania do 80% rocznych wydatków na zdrowie w Europie, z czego zaledwie 
3% przeznacza się na profilaktykę.

dów w rolnictwie – stabilny od dziesięcioleci – stanowi 
przyczynę utraty od roku 1976 prawie dwu milionów 
miejsc pracy w całości sektora rolnego Hiszpanii13 oraz 
wykluczenia kobiet z produkcji rolnej. Ta dynamika 
trwa i nadal co 10 lat tracimy 10% gospodarstw rol-
nych, co stanowi źródło procesu wyludniania się wsi 
w głębi półwyspu iberyjskiego14.

• Większa zależność rolnictwa i hodowli od użytego 
wkładu (nawozy sztuczne, środki ochrony roślin, na-
siona itp.) i faktyczny monopol na sprzedaż dla prze-
mysłu rolno-spożywczego i dystrybucji wielkoska-
lowej, co prowadzi do utraty dochodów przez małe 
i średnie firmy sektora rolno-spożywczego15.

• Rozłączenie produkcji i konsumpcji, powodujące roz-
łam z obszarami wiejskimi i ich rozwojem gospodar-
czym16. Producenci – zwłaszcza mali i średniej wielko-
ści – mają utrudniony dostęp do pobliskich rynków, co 
prowadzi do ubożenia, porzucania wsi i sprawia, że są 
ludźmi o najniższym dochodzie w kraju17.

• Wzrost przypadków złego odżywiania i chorób 
przewlekłych. Szacuje się, że obecna dieta i brak ak-
tywności fizycznej są główną przyczyną przedwcze-
snych zgonów i długotrwałych chorób. Brak dostępu 
do świeżych, zdrowych i zrównoważonych produktów 
po uczciwej cenie, zwłaszcza wśród osób w najtrud-
niejszej sytuacji materialnej, staje się coraz powszech-
niejszy18.

• Rosnący rozziew między miastem a wsią i między 
produkcją a konsumpcją, utrata zaufania do systemu 
żywnościowego, a także delegitymizacja polityki, jeśli 
chodzi o jej obowiązek troszczenia się o ludzi, społe-
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czeństwa i środowisko.

• Środowiskowe niezrównoważenie systemów żywno-
ściowych. Sposób, w jaki żywność jest produkowana, 
przetwarzana, przechowywana, dystrybuowana i kon-
sumowana, wiąże się z używaniem dużych ilości sub-
stancji toksycznych, generowaniem ogromnych ilości 
odpadów (nawozów sztucznych, pestycydów i gnojo-
wicy)19, marnowaniem żywności20, powoduje zmiany 
klimatu21, przekształcił glebę i krajobraz na niespoty-
kaną dotąd skalę, powoduje pustynnienie22, marnuje 
wodę, przerwał biogeologiczne i naturalne cykle eko-
systemów i wyczerpuje zasoby naturalne z karkołom-
ną prędkością.

Rozwój tego zglobalizowanego systemu żywnościo-
wego był odpowiedzią na kapitalistyczną potrzebę 
stworzenia systemu tanich dostaw żywności dla kla-
sy pracującej (najpierw w przemyśle, a potem także 
w usługach), która w II połowie XX wieku osiedlała się 
w miastach, wyludniając w ten sposób obszary wiej-
skie23. I tak, ponad trzy czwarte ludności Hiszpanii 
mieszka dziś w miastach, gdzie ma obecnie miejsce 
przeważająca część konsumpcji żywności.

System rolno-spożywczy i miasta. Agroeko-
logia. Ramy instytucjonalne

Miasta stoją obecnie wobec różnych wzajemnie po-
łączonych wyzwań związanych z żywnością. Z jednej 
strony – przezwyciężenie stagnacji gospodarczej, ko-
rzystanie z lokalnych zasobów jako generatorów bo-
gactwa społecznego i godnego zatrudnienia. Z dru-
giej – odzyskanie i ochrona miejskich i podmiejskich 
gruntów rolnych w celu zapewnienia dostaw wysokiej 
jakości żywności lokalnej i odzyskania usług środowi-
skowych związanych z żywym, właściwie chronionym 
obszarem rolniczym. Konieczne jest zmniejszenie 
wrażliwości modelu żywienia opartego na zaopatry-
waniu miast w żywność z coraz bardziej odległych 
miejsc, co wiąże się z wysokim zużyciem energii i emi-
sjami do atmosfery, zwłaszcza w obecnych czasach 
globalnej zmiany. Podmiejskie obszary rolnicze pełnią 

19 Carricondo, Ana y C. Peiteado, 2010. ¿Quien contamina cobra? Relación entre la Política Agraria Común y el medio ambiente en España. 
Madrid, SEO-Birdlife i WWF-España

20 W całym łańcuchu pokarmowym wyrzuca się łącznie ponad jedną trzecią wyprodukowanej żywności

21 .System żywnościowy odpowiada za 30% globalnej emisji gazów cieplarnianych, z czego znaczna część związana jest z wylesianiem pod 
uprawę zbóż i roślin wysokobiałkowych do intensywnej hodowli zwierząt. https://www.fao.org/platform-food-loss-waste/en/

22 Do 65% areału Hiszpanii jest wysoko lub bardzo wysoko zagrożone pustynnieniem, czemu towarzyszy alarmująca utrata zdolności produk-
cyjnej i związanej z tym dzikiej i uprawnej różnorodności biologicznej.

23 Leal, 1986

bardzo ważne funkcje środowiskowe, o charakterze 
zarówno gospodarczym, jak i społecznym. Jednak 
w ostatnich dziesięcioleciach miasta odwróciły się ty-
łem do ziemi, która je utrzymuje, i pochłonęły znaczną 
część najbardziej żyznej ziemi, która je otacza, lekce-
ważąc wiele ważnych usług, jakich dostarczają społe-
czeństwu tereny rolnicze oprócz żywności.

Wobec ogromu tych wyzwań, agroekologia wyłania 
się jako propozycja przyszłości oparta zarówno na roz-
woju lokalnych systemów żywnościowych, jak i go-
spodarce obiegu zamkniętego oraz zrównoważonej 
gospodarce rolnej – wspartej zasadami ekologii. Pro-
ponuje również model zarządzania oparty na uczest-
nictwie i suwerenności żywieniowej, artykułując różne 
skale terytorialne. Promuje równość społeczną, popra-
wiając dostęp do świeżej, zrównoważonej żywności 
wysokiej jakości, zwłaszcza dla grup społecznych o ni-
skich dochodach. I wreszcie, dąży do przywrócenia roli 
sektora produkcyjnego w zakresie zaopatrzenia 
w żywność, podtrzymując zarówno godny charakter 
dochodów producentów, jak i świadczone przez nich 
usługi ekosystemowe.

Agroekologia, pierwotnie stosowana na poziomie go-
spodarstw rolnych na początku ubiegłego stulecia, zo-
stała dziś podniesiona do rangi pozycjonowania po-
litycznego, przy wsparciu licznych agend rządowych:

• Konferencja Narodów Zjednoczonych w sprawie 
Zrównoważonego Rozwoju (Rio+20) potwierdziła 
promocję wzorców zrównoważonej produkcji i kon-
sumpcji (SCP) jako jednego z trzech nadrzędnych ce-
lów i niezbywalnych wymogów dotyczących zrówno-
ważonego rozwoju, ponownie podkreślając potrzebę 
zmian w sposobie konsumpcji i produkcji. Na tej kon-
ferencji głowy państw przyjęły 10-letni ramowy pro-
gram dotyczący wzorców zrównoważonej konsumpcji 
i produkcji (10YFP).

• II Międzynarodowa Konferencja ws. Żywienia (ICN2, 
Rzym 2012), zorganizowana przez FAO, ustanowiła 
globalne ramy działań na rzecz zwalczania niedoży-
wienia (otyłość i nadwaga, zła dieta, niedożywienie). 
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W 2013 r. FAO potwierdziła swoje zaangażowanie 
w pracę na rzecz świata wolnego od głodu i niedoży-
wienia poprzez rozwój zrównoważonego rolnictwa 
i zdrowej żywności, który przekształcilby konwen-
cjonalne, produktywistyczne systemy żywnościowe 
w bardziej holistyczne, zapewniające pożywniejsze 
diety.

• Unia Europejska ma własną strategię zrównoważo-
nego rozwoju, która odnosi się do większości kwestii 
dyskutowanych w Rio de Janeiro, w tym jako wyzwań 
kluczowych – zmiany klimatu i czystej energii, zrów-
noważonej konsumpcji i produkcji, ochrony zasobów 
naturalnych i zarządzania nimi, zdrowia publicznego, 
społecznego włączenia itp.

• Agenda Celów Zrównoważonego Rozwoju do r. 2030 
została przyjęta w r. 2015. Choć cele te są wzajemnie 
powiązane i ukierunkowane na osiągnięcie zrówno-
ważonego rozwoju, trzy z nich w sposób szczególny 
wiążą się z systemem rolno-spożywczym: Cel 2 (po-
łożyć kres głodowi, poprawić bezpieczeństwo żyw-
nościowe i rozwijać zrównoważone rolnictwo; Cel 
11 (inkluzywne, bezpieczne i zrównoważone miasta 
i osiedla); Cel 12 (zapewnić wzory zrównoważonej 
konsumpcji i produkcji). Na szczeblu krajowym istnieje 
tzw. Hiszpańska strategia zrównoważonego rozwoju. 
Jeśli chodzi o jej zastosowanie do systemów żywno-
ściowych, to niedawno uzyskaliśmy na Kongresie De-
putowanych aprobatę projektu ustawy nr 161/003896 
z 20 listopada 2018, przedstawionego na Kongresie 
przez Ludową Grupę Parlamentarną, a dotyczącego 
zastosowania agroekologii na rzecz osiągnięcia Celów 
Zrównoważonego Rozwoju.

• Rok 2016 wyznacza początek ONZ-owskiej Dekady 
Działań w sprawie Odżywiania, mającej na celu zaję-
cie się sytuacją prawie 800 milionów ludzi chronicz-
nie niedożywionych i ponad 2 miliardów cierpiących 
na niedobory mikroelementów. Równocześnie około 
159 milionów dzieci poniżej 5. roku życia jest opóźnio-
nych w rozwoju.

• Po stanie alarmu związanym z COVID-19 po raz ko-
lejny stało się jasne, że kontakt z naturą ma zasadni-
cze znaczenie dla ludzkich istot. Niezbędne i pilne 
jest zatem, aby skonsolidować projekty transformacji 
ekospołecznej, wzmocnić programy edukacji ekolo-
gicznej w systemie edukacji, zrewitalizować placówki 
związane z ochroną środowiska i polegać na ludziach 
pracujących w tych dziedzinach, którzy są nie tylko 
doświadczeni i wyszkoleni technicznie, ale także do-
wiedli swego zaangażowania. Ich rola jest kluczowa 
w sterowaniu przejściem do nowej struktury, takiej, 
która pozwoli ludzkim społeczeństwom dopasować 

się do życia na skończonej planecie i która będzie 
bazować na kulturze wykorzystującej działania zbio-
rowe do łagodzenia skutków nowych kryzysów. Plan 
działania ws. edukacji ekologicznej na rzecz zrów-
noważonego rozwoju, którego projekt jest obecnie 
opracowywany, przewiduje – jako jedną ze swoich osi 
operacyjnych – włączenie zrównoważonego rozwoju 
w system edukacji i szkoleń. Dzięki temu nowe poko-
lenia zyskają w tej sprawie kompetencje, które umożli-
wią osiągnięcie celów zrównoważonego rozwoju.

• Wreszcie, Plan zdrowienia, transformacji i zyskania 
odporności, przedstawiony w czerwcu 2021 r. przez 
rząd hiszpański, zawiera – jako składnik nr 3 – promo-
cję „ekologicznej i cyfrowej transformacji sektora rol-
no-spożywczego i rybołówstwa” z silnym naciskiem 
na zrównoważony rozwój.

• Wiele krajowych i międzynarodowych dokumentów 
i organów podniosło rolę miast w zrównoważonym 
wykorzystaniu zasobów naturalnych, jako że są one 
głównym i stale rosnącym miejscem zużywania świa-
towych zasobów. Na wyższym poziomie dokumenty 
te obejmują Kartę z Aalborg (1994) i opinię Europej-
skiego Komitetu Ekonomiczno-Społecznego na temat 
obszarów podmiejskich (2005/C 74/12), Nową Agen-
dę Miejską (konferencja na szczycie Habitat III,Quito 
2016), szczyt klimatyczny ONZ (COP21, Paryż 2015). 
Z faktów najnowszych – FAO promuje program Żyw-
ność dla miast, który – poprzez tzw. systemy żywno-
ściowe miasto-region - propaguje związki między 
regionami wiejskimi a miastem, tak by zapewnić bez-
pieczeństwo żywnościowe, zrównoważony rozwój 
i takież zarządzanie. Raport Międzyrządowego Zespo-
łu ds. Zmian Klimatu (IPCC) „Zmiany klimatu a gleba”, 
opublikowany w r. 2019, podkreśla potrzebę dążenia 
do większego zrównoważenia w systemach rolno-
-spożywczych poprzez agroekologię, zmianę diety 
i ograniczenie marnotrawstwa żywności.

Agroekologia oraz lokalne, zrównoważone systemy 
żywnościowe stały się szczególnie ważne w r. 2020, 
wraz z pandemią COVID-19 i związanym z nią kryzy-
sem żywnościowym. Stosowne dokumenty obejmu-
ją Strategię bioróżnorodności do r. 2030 i strategię 
Od pola do stołu, zaprezentowane przez Komisję Eu-
ropejską w r. 2020, gdzie zobowiązano się, że 25 pro-
cent użytkowych gruntów rolnych w Europie zostanie 
przeznaczone pod uprawy ekologiczne. Na poziomie 
międzynarodowym możemy również przywołać „Po-
dejścia agroekologiczne i inne innowacje na rzecz 
zrównoważonego rolnictwa i systemów żywnościo-
wych poprawiających bezpieczeństwo żywnościo-
we”(2019) i „Wpływ COVID-19 na bezpieczeństwo 
żywnościowe i żywienie”(2020), opublikowane przez 
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Panel Ekspertów Wysokiego Szczebla ws. Bezpieczeń-
stwa Żywnościowego i Wyżywienia Komitetu ds. Świa-
towego Bezpieczeńswa Żywnościowego FAO.

W r. 2021 znaczenie systemów rolno-spożywczych dla 
globalnego zrównoważenia ekologicznego i zdrowia 
zostało uwydatnione w światowej agendzie poprzez 
zorganizowanie przez ONZ Szczytu ws. Systemów 
Żywnościowych, a także poprzez wysoki udział de-
baty nt. systemów żywnościowych na COP26 w Glas-
gow, np. przez „Deklarację żywnościową i klimatycz-
ną” zaprezentowaną na tym szczycie. Na obu tych 
wydarzeniach agroekologia została powszechnie za-
akceptowana jako podejście, które będzie kierować 
przejściem w stronę zrównoważenia w systemach rol-
no-spożywczych.

Znaczenie miejskiej polityki żywnościowej w od-
niesieniu do zrównoważonego wykorzystania zaso-
bów naturalnych, bezpieczeństwa żywnościowego 
i możliwych skutków zmian klimatycznych sprawia, 
że miejskie strategie, plany czy programy żywienio-
we są kluczowe. Niezbędne jest jednak, by rozważyć 
przywództwo miast jako siły napędowej integralnych 
przekształceń całego terytorium. Dlatego nie może-
my zapomnieć o związku wsi i miasta jako kluczowym 
elemencie w adaptacji systemów żywnościowych 
do zmian klimatu i w marszu w stronę bardziej zrów-
noważonych i odpornych systemów. Ta współpraca 
między wsią a miastem znajduje odzwierciedlenie 
w Pakcie mediolańskim ws. miejskiej polityki żywno-
ściowej (2015), podpisanym obecnie przez 25 miast 
w Hiszpanii; w programie FAO dotyczącym systemów 
żywnościowych miasto-region; w Inicjatywie na rzecz 
eskalacji agroekologii, przedstawionej przez FAO w r. 
2014. Pomimo to państwo hiszpańskie i autonomicz-
ne wspólnoty nie mają polityki żywnościowej, która 
pozwoliłaby im całościowo stawić czoło wyzwaniom, 
jakim jest w XXI wieku żywność i system rolno-spo-
żywczy.

Sieć Gmin na rzecz Agroekologii

Sieć Gmin na rzecz Agroekologii to ogólnokrajowy or-
gan łączący podmioty lokalne i ponadgminne, ogól-
nokrajowe stowarzyszenie zrzeszające 24 podmioty 
lokalne24 (rady miejskie, związki gmin, rady prowincji) 
w Hiszpanii i współpracuje z dalszymi 16 przy opraco-
wywaniu polityk żywnościowych z perspektywy agro-
ekologicznej. Od początku grupą docelową sieci byli 
samorządowi urzędnicy i personel techniczny, lokalne 
organizacje społeczne zaangażowane w politykę żyw-

24 Aínsa, Allariz, Baztan, Barcelona, Cardedeu, Castelló de la Plana, Kordoba, Deba, El Prat de Llobregat, Fuenlabrada, Granollers, Godella, 
Huetor Vega, Madryt, Meliana, Murcia, Navàs, Orduña, Palma de Mallorca, Pamplona, Rivas-Vaciamadrid, San Cristóbal de la Laguna, Walencja 
i Saragossa

nościową w gminach Sieci oraz podmioty zajmujące 
się pomocą techniczną i konsultingową w miastach. 

Sieć:

• Jest zaangażowana w prawo do żywności oraz 
do żywności zdrowej i zrównoważonej.

• Pracuje nad lokalnymi politykami żywnościowymi, 
bazującymi na zasadach agroekologii i właściwej jej 
holistycznej, transformacyjnej wizji systemów żywno-
ściowych.

• Ma być przestrzenią pluralistyczna, złożoną ze 
wszystkich graczy terytorialnych, którzy promują lo-
kalne systemy żywnościowe dostosowane do różnych 
realiów kraju: podmiotów lokalnych i ponadgmin-
nych, którym towarzyszą m. in. organizacje społeczne 
i lokalne podmioty gospodarcze i badawcze.

• Zachęca do współpracy i wymiany wiedzy na rzecz 
innowacji w polityce żywnościowej i poprawy zarzą-
dzania w lokalnych systemach żywnościowych.

Podmioty te i Sieć Samorządów jako całość postawiły 
sobie następujące cele:

• Uznanie rolnictwa podmiejskiego i zrównoważonych 
relacji między środowiskiem wiejskim i miejskim.

• Uznanie zawodowej, ekologicznej i społecznej ak-
tywności producentów w sferze społecznej, gospo-
darczej, politycznej i administracyjnej.

• Zachowanie żyznej gleby i dobrych praktyk agrono-
micznych oraz przywrócenie zdolności produkcyjnej 
obszarów miejskich i podmiejskich.

• Promowanie ekologicznego rolnictwa bliskości, ba-
zującego na skróconych łańcuchach dostaw.

• Podniesienie świadomości i dowartościowanie pracy 
w rolnictwie, konsumpcji opartej na agroekologii oraz 
oraz rolniczego krajobrazu i dziedzictwa kulturowego.

• Koordynacja działów i poziomów administracji.

- Przegląd i adaptacja miejskich zasobów i regulacji 
prawnych.

• Promowanie wielopoziomowych i wielostronnych 
procesów uczestnictwa.

• Współtworzenie wiedzy i współzarządzanie polityka-
mi publicznymi.
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• Artykulacja i rozszerzanie sieci miast oraz dzielenie 
się z innymi miastami i analogicznymi sieciami w kraju 
i na poziomie międzynarodowym.

W tym celu samorządy mogą prowadzić następujące 
działania, indywidualnie lub w sposób skoordynowa-
ny:

Działania gmin Jak to można zrobić?

Plany działań wraz z określonymi, konkretnymi środkami Promowanie publicznych polityk ukierunkowanych na pobudzanie roz-
woju gminy, w tym badań i szkoleń w dziedzinie agroekologii

Tworzenie podmiotów i wdrażanie procesów, które ułatwiają dostęp 
do ziemi dla inicjatyw ukierunkowanych na ekologiczne rolnictwo i ho-
dowlę, zwłaszcza dla ludzi młodych ludzi i kobiet

Wspieranie lokalnych przestrzeni komercyjnych (targowisk, sklepów, 
restauracji itd.) i zrównoważonych zamówień publicznych, zaopatry-
wanie w materiały i niematerialne zasoby publiczne oraz aktywizując 
zasoby prywatne

Tworzenie programów informacji i komunikacji

Wewnętrzna koordynacja w gminie Promowanie badań modeli zarządzania gminą skierowanych na dobre 
zarządzanie żywnością i żywieniem

Tworzenie dedykowanych organów publicznych dla wdrażania polityki 
żywnościowej

Dynamika konsultacji/Tworzenie lokalnych organów partycypacji Promowanie organów kolegialnych, miejskich strategii i polityk teryto-
rialnych o podejściu agroekologicznym w administracji

Promowanie komunikacji pomiędzy administracją lokalną, organizacja-
mi społecznymi, centrami badań i szkoleń i lokalnymi graczami gospo-
darczymi, zwłaszcza w sektorze rolnictwa ekologicznego

W ramach sieci - współpraca między gminami Dzielenie się wiedzą i doświadczeniem, aby osiągnąć cele

Na zewnątrz sieci – współpraca między administracją a społeczeń-
stwem obywatelskim, na poziomie lokalnym, regionalnym i krajowym

W oparciu o ramy Paktu Mediolańskiego budowanie działań na rzecz 
miejskiej polityki żywnościowej

Monitoring i narzędzia oceny Dedykowana grupa robocza

ETAPY, KONTEKST I KLUCZOWE PUNKTY CZASOWE SIECI SAMORZĄDÓW NA RZECZ AGROEKOLOGII

grudzień 2016 – październik 2018 
Tworzenie i formalizacja sieci

• Seminarium „Caminando hacia una red de ciudades 
por la agroecología” (W stronę sieci miast na rzecz 
agroekologii) (Saragossa, 13-14.12.2016) oznacza nie-
formalny start sieci z inicjatywy Rady Miasta Saragossy 
i fundacji Entretanos.

III Spotkanie w ramach Paktu Mediolańskiego w Wa-
lencji (2017) to kluczowy punkt w konsolidacji polityki 

żywnościowej w Hiszpanii.

• Wiele wysiłku i środków poświęcono bardziej for-
malnym aspektom i wewnętrznej spójności, a także 
tworzeniu i rozpowszechnianiu sieci oraz sporządze-
niu planu działania. Stworzono raport diagnostyczny 
nt. bieżącej sytuacji w lokalnej polityce żywnościowej 
na poziomie krajowym.

• Dzięki rozpoczęciu współfinansowania przez 
Fundację Daniela i Niny Carasso (DNCF) w r. 2017 



19Miasto i wieś: tak blisko, tak daleko

i zatwierdzeniu II cyklu wsparcia finansowego 2018-
2020 projekt zyskuje dużą stabilność.

październik 2018 – maj 2019 
Stabilizacja

• Oficjalne ukonstytuowanie (październik 2018) umożli-
wiło sformalizowanie pracy sekretariatu technicznego.

• Rozpoczęto prace nad dorocznym spotkaniem „Zdro-
wa lokalna zrównoważona żywność dla terytorium 
i ludzi” oraz w sprawie przystąpienia do hiszpańskiego 
Obserwatorium Prawa do Żywności. Stworzono także 
Grupę roboczą ds. zamówień publicznych i cateringu 
zbiorowego i powołano Radę Organizacji Społecz-
nych. Gwałtownie wzrasta aktywność w zakresie ko-
munikacji instytucjonalnej i rzecznictwa.

maj 2019 – styczeń 2020 
Wzrost aktywności politycznej 
i różnorodności

• Wybory samorządowe w 2019 r. oznaczają waż-
ną zmianę w składzie partii politycznych rządzących 
w miastach członkowskich, co powoduje pewne spo-
wolnienie w pracy Sieci.

• Powołano nowy zarząd na lata 2019-2021, w skła-
dzie: Saragossa (Partia Ludowa – PP), Valladolid (Zjed-
noczona Lewica – IU) i Walencja (Koalicja Compromís), 
który uczestniczył w V Spotkaniu Paktu Mediolańskie-
go (Montpellier 2019). Dokonywane są zmiany w FAO, 
WHO i ONZ, ze zdecydowanym wsparciem dla agro-
ekologii i walki ze zmianami klimatycznymi.

• Stworzono grupy robocze: małych miast i jednostek 
ponadgminnych oraz prawa do zdrowej i zrównowa-
żonej żywności. Praca nad zamówieniami publicznymi 
staje się intensywna dzięki licznym webinarom i semi-
nariom.

styczeń 2020 – listopad 2021 
Sieć jako krajowy i międzynarodowy układ 
odniesienia

• Pierwsze miesiące 2020 r. to znaczące skupienie uwa-
gi na miastach mniejszych. Pojawienie się epidemii 
COVID-19 przyspiesza prace nad Deklaracją z Vallado-
lid i raportem „Lokalne systemy żywnościowe w obli-
czu globalnych zagrożeń”, co kończy się organizacją 

7. Forum Paktu Mediolańskiego w Barcelonie i Dekla-
racją z Glasgow.

• Trwają intensywne prace nad kampanią #FoodIsHe-
alth i pomocą żywnościową. Planowanie urbanistycz-
ne (stworzenie WG planowania urbanistycznego /?/), 
praca z MERCAS (rynki dostaw), zrównoważone zamó-
wienia publiczne również odgrywają ważną rolę.

• W zakresie finansowania – grant „pasarelle” z kwietnia 
2020 r. i ostateczne sfinansowanie na lata 2020-2023 
w listopadzie 2020 r. przez Fundację Daniela i Niny Ca-
rasso otwiera drugi okres stabilizacji.

• W r. 2021 wsparcie finansowe b. się zróżnicowało 
na skutek poważnego wkładu ze strony Fundacji En-
tretanos, Rady Miasta Barcelony, Europejskiej Fundacji 
Klimatycznej, Rady Miasta Walencji itd.

• Na zgromadzeniu w r. 2021 wybrany zostaje nowy 
zarząd, reprezentujący różnorodność rozmiarów, te-
rytoriów i politycznych barw miast sieci: Walencja 
(Compromís), Rivas-Vaciamadrid (Zjednoczona Lewi-
ca – IU), Saragossa (Partia Ludowa – PP). Przyznano 
członkostwo miastom Orduña (EH-Bildu – baskijska 
lewica nacjonalistyczno-niepodległościowa), Carde-
deu (Republikańska Lewica Katalonii - ERC) i Madrytu 
(Obywatele – Cs). Zdecydowano także przyjąć nową, 
bardziej włączającą nazwę: Sieć Gmin na rzecz Agro-
ekologii.

listopad 2021 do chwili obecnej

Sieć koncentruje się na pracy z gminami małymi i 
średniej wielkości, aby promować rozwój polityki 
żywnościowej na tych obszarach. Realizuje się projek-
ty mające na celu zbliżenie produkcji i lokalnej poli-
tyki żywnościowej ((RURBACT), trwa praca w ramach 
Barcelona Challenge oraz w ramach webinarów i grup 
roboczych.
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Ismael Morales López
Fundacja Energii Odnawialnej (Fundación Renovables)

SAMOWYSTARCZALNOŚĆ ENERGETYCZNA JAKO BAZA 
ROZWOJU OBSZARÓW WIEJSKICH I MIEJSKICH

Od zagrożenia klimatycznego do działania

Już teraz odczuwamy niszczycielskie skutki zmian kli-
matycznych na całym świecie. Nieustępliwy, szybki 
wzrost częstości i intensywności ekstremalnych zja-
wisk pogodowych i rekordowe temperatury w wielu 
krajach wywierają systematyczną presję na najbardziej 
narażone lokalne społeczności i regiony. Rosną więc 
napięcia związane z migracją klimatyczną i grożą nam 
kryzysy żywnościowe. Dotarliśmy do punktu, z które-
go nie ma odwrotu. Jednym z głównych powodów 
tego stanu jest wzrost stężenia gazów cieplarnianych 
w atmosferze w ciągu ostatniego stulecia, spowodo-
wany niekontrolowanym spalaniem paliw kopalnych. 
Efektem jest już teraz wzrost globalnej temperatury 
średnio o 1 stopień, przy czym wzrost ten jest zróżni-
cowany zależnie od lokalizacji.

Jak wynika z lutowego raportu Globalnego Labora-
torium Monitoringu NOAA (Narodowa Administracja 
Atmosfery i Oceanów, USA), w styczniu 2022 r. śred-
nie stężenie CO2 osiągnęło 418,19 ppm. To więcej niż 
średnia dla tego samego miesiąca w roku poprzednim 
– 415,52. Pierwszy pomiar, dokonany w r. 1959, dał wy-
nik 315,98 ppm; w r. 2010 było to 393,9 ppm.

W ślad za wytycznymi określonymi w Porozumie-
niu paryskim, aby osiągnąć neutralność klimatyczną 
w krajach-sygnatariuszach najpóźniej do r. 2050, ostat-
nie dwa raporty IPCC za r. 2022 zawierają niepokojące 
wnioski, ale jest w nich promyk nadziei. Aby pozostać 
w granicach 1,5 st. C z Porozumienia paryskiego, mu-
simy osiągnąć szczyt emisji gazów cieplarnianych w r. 
2025, a od tego czasu do r. 2030 musi nastąpić reduk-
cja emisji o 43 procent – przy wykorzystaniu techno-
logii, którymi już dysponujemy, i przestawieniu się 
na konsumpcję produktów lokalnych.

W praktyce oznacza to zmniejszenie do r. 2050 spo-
życia węgla o 95 procent, ropy o 60 procent i gazu 
o 45 procent w porównaniu z r. 2019. Aby ustabilizo-
wać temperaturę na poziomie 1,5 stopnia Celsjusza, 
do wczesnych lat 2050. emisje CO2 netto muszą zo-
stać wyzerowane. Wszystkie obecne polityki klima-
tyczne są niewystarczające, więc wzrost ambicji w tym 
zakresie staje się koniecznością, jeśli mamy uniknąć 
klimatycznej katastrofy.

Wiodąca rola Unii Europejskiej

Uznając pilność problemu, Unia Europejska zarówno 
w przeszłości, jak i obecnie stała się główną siłą na-
pędową międzynarodowej reakcji na zagrożenie kli-
matyczne. W listopadzie 2016 r. Komisja Europejska 
przedstawiła zestaw środków politycznych i technicz-
nych na rzecz wsparcia odnawialnych źródeł energii, 
znany jako ”Czysta energia dla wszystkich Europejczy-
ków”. Pakiet wszedł w życie w r. 2018 pod bardziej zna-
ną nazwą „Pakiet zimowy”, wspierany przez wiele waż-
nych dyrektyw w zakresie efektywności, rynku energii 
elektrycznej i energii odnawialnej.

Kontynuując swoją rolę globalnego lidera w zakresie 
zrównoważonego rozwoju, w grudniu 2019 r. Komi-
sja Europejska wprowadziła swój własny Nowy Zielo-
ny Ład, tzw. Zielony Pakt Europejski, ukierunkowany 
na osiągnięcie neutralności klimatycznej i stworzenie 
nowej, odpornej gospodarki, z której wymazane zo-
staną paliwa kopalne. Angażuje się także we wpro-
wadzanie postępu poprzez działanie i tworzenie 
wartości społecznych – a nie poprzez politykę cięć bu-
dżetowych, stosowaną wcześniej w dążeniu do wyj-
ścia z kryzysu ekonomicznego z r. 2008. Po tym jak 
pandemia COVID-19 odbiła się na różnych gospodar-
kach w skali globalnej, Komisja Europejska podnio-
sła poziom redukcji gazów cieplarnianych do r. 2030 
z poprzednich 40 procent do 55 procent. W lipcu tego 
samego roku został przyjęty nowy pakiet legislacyjny 
„Gotowi na 55”, zawierający liczne nowe, innowacyjne 
narzędzia regulacyjne i prawne, a zwłaszcza:

• Całkowity limit emisji w systemie handlu emisjami 
(ETS) zostanie obniżony, a roczna stopa redukcji wzro-
śnie. Ponadto uprawnienia do emisji lotniczych, dotąd 
wolne od opłat, zostaną wycofane, a transport morski 
zostanie po raz pierwszy włączony do systemu ETS. 
Oprócz tego zostanie utworzony nowy, osobny sys-
tem uprawnień do emisji dla transportu drogowego 
i zużycia energii w budynkach.

• Dyrektywa w sprawie odnawialnych źródeł energii 
podnosi docelowy poziom produkcji energii ze źródeł 
odnawialnych do 40% do r. 2030. Wszystkie państwa 
członkowskie wniosą wkład w realizację tego celu, pro-
ponuje się też określone poziomy docelowe dla wyko-
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rzystania energii odnawialnej w transporcie, ogrzewa-
niu i chłodzeniu, budownictwie oraz przemyśle.

• Dyrektywa w sprawie efektywności energetycznej 
ustali bardziej ambitny (do zdefiniowania), wiążący cel 
roczny co do zmniejszenia zużycia energii na pozio-
mie UE. Zgodnie z nim, sektor publiczny będzie zobo-
wiązany do docieplenia co roku 3% swoich budynków, 
tak by wzbudzić falę termomodernizacji, stworzyć 
miejsca pracy oraz zmniejszyć zużycie energii i koszty 
ponoszone przez podatników.

• Nowe wymagania, które uśredniają emisje z no-
wych samochodów, zostaną obniżone – w stosunku 
do poziomu z r. 2021 – o 55% od r. 2030 i o 100% od r. 
2035. W rezultacie wszystkie nowe samochody zare-
jestrowane począwszy od r. 2035 będą zeroemisyjne. 
Ponadto zmienione rozporządzenie ws. infrastruktury 
paliw alternatywnych będzie wymagało od państw, 
by na głównych drogach instalowano w regularnych 
odstępach punkty ładowania i tankowania: co 60 km 
dla ładowania elektrycznego i co 150 km dla tankowa-
nia wodoru.

• Rewizja Dyrektywy ws. opodatkowania energii propo-
nuje dopasowanie opodatkowania produktów energe-
tycznych do polityki klimatycznej i energetycznej UE, 
tak by promować czyste technologie, eliminować prze-
starzałe zwolnienia z podatków i obniżyć stawki, które 
obecnie zachęcają do korzystania z paliw kopalnych.

• Nowy Mechanizm dostosowania emisji dwutlenku 
węgla na granicach nałoży podatek węglowy na im-
port niektórych produktów, tak by zapewnić, że am-
bitne działania na rzecz klimatu w Europie nie będą 
prowadziły do „wycieku emisji”.

• Ponadto w ramach nowego planu RePowerEU, ma-
jącego na celu zmniejszenie zależności energetycznej 
od Rosji, 18 maja 2022 r. Komisja Europejska przedsta-
wiła swoją nową Europejską strategię solarną, której 
celem jest osiągnięcie do r. 2030 600 GW mocy zain-
stalowanej z fotowoltaiki, podwajając w ten sposób 
obecną moc zainstalowaną na całym kontynencie eu-
ropejskim. Jako najtańsze źródło wytwarzania energii 
elektrycznej w najnowszej historii, z 82-procentowym 
spadkiem cen w ostatniej dekadzie, fotowoltaika so-
larna w połączeniu z efektywnością energetyczną 
może chronić obywateli przed ogromną zmiennością 
obecnych i przyszłych rynków paliw kopalnych.

Obywatele, w rozumieniu Dyrektyw rynku energii 
elektrycznej, mają prawo do kupowania, zarządzania, 
sprzedawania, wytwarzania i magazynowania własnej 
energii. Jako część ogólnego planu UE opracowała Eu-
ropejską inicjatywę dachów solarnych, aby promować 

fotowoltaikę na własny użytek, kładąc w ten sposób 
podwaliny pod nieodległą przyszłość tej technologii 
we wszystkich państwach członkowskich. Pakiet, który 
wyznacza koniec roku 2022 jako priorytetowy termin 
implementacji, obejmuje różne środki, takie jak ogra-
niczenie maksymalnego okresu wydawania pozwo-
leń poprzez usunięcie przeszkód administracyjnych. 
Stara się również promować instalacje fotowoltaiczne 
we wszystkich budynkach użyteczności publicznej do r. 
2025, tak by były obowiązkowe na dachach wszystkich 
nowych budynków. W ten sposób mieszkańcy bloków 
będą się mogli włączyć w zbiorową produkcję energii 
na własny użytek, a priorytetem będzie integracja za-
kładania tych instalacji z procesami remontu.

Hiszpania i łagodzenie zmian klimatu

Hiszpania nie pozostaje w tyle za swymi europejskimi 
sąsiadami. Rozporządzeniem ws. zarządzania, zawar-
tym w Pakiecie zimowym, ustaliła procedurę plano-
wania niezbędną do realizacji celów i zadań, a także 
do zapewnienia spójności, standaryzacji i przejrzysto-
ści informacji przedkładanych przez UE i jej państwa 
członkowskie Ramowej konwencji ONZ w sprawie 
zmian klimatu (UNFCCC). Mając to na uwadze, opraco-
wano Krajowy zintegrowany plan ws. energii i klimatu 
na lata 2021-2030 (PNIEC) i Długoterminową strategię 
dekarbonizacji (2050). Oto najważniejsze punkty:

• Ustawa o zmianach klimatu i transformacji energe-
tycznej (LCCyTE), która wraz z różnymi wstępnymi 
projektami jest realizowana od r. 2018, pomyślana jest 
jako trzon regulacyjny około trzydziestu punktów za-
wartych w deklaracji. Została zatwierdzona 13 maja 
2021 r. i ustala cel redukcji emisji gazów cieplarnianych 
(podobnie jak PNIEC) na 23% do r. 2030 w porówna-
niu z r. 1990, produkcji prądu ze źródeł odnawialnych 
na 74%, a energii pierwotnej ze źródeł odnawialnych 
– na 42% do tej samej daty.

• Krajowy zintegrowany plan ws. energii i klima-
tu na lata 2021-2030 (PNIEC), wymagany przez KE 
na mocy Rozporządzenia ws. zarządzania, oraz Dłu-
goterminowa strategia dekarbonizacji 2050 (ELP) 
to ścieżki do osiągnięcia celu neutralności klimatycz-
nej do r. 2050.

• Krajowy plan adaptacji do zmian klimatu (PNACC), 
zatwierdzony przez Radę Ministrów 22 września 2022, 
którego celem jest kształtowanie kraju bardziej odpor-
nego i lepiej przystosowanego do zagrożeń genero-
wanych przez zmiany klimatu.

• Powstanie Obywatelskiego Zgromadzenia ws. Zmian 
Klimatu, aby zapewnić, wzmocnić i polepszyć uczest-
nictwo i zaangażowanie obywateli w podejmowanie 
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decyzji w kwestiach klimatu i energii. 8 października 
utworzenie zgromadzenia przez 100 osób reprezen-
tujących hiszpańskie społeczeństwo obywatelskie zo-
stało podane do wiadomości publicznej.

• Umowy i Strategia sprawiedliwej transformacji, za-
twierdzone w kwietniu 2020 r. w celu wspierania, 
towarzyszenia i przekształcania modelu przemysłu, 
rolnictwa i usług, faworyzowania zmiany ukierun-
kowanej na zrównoważenie, generacji zatrudnienia 
wysokiej jakości i pobudzania lokalnej gospodarki, 
efektywności i innowacyjności. Jeśli chodzi o energię 
odnawialną, wszystko to umożliwiło doprowadzenie 
do tego, że w r. 2021 udział OZE w całości produkcji 
energii elektrycznej w Hiszpanii wyniósł 46,7%, co 
oznacza ich najwyższy udział w miksie energetycznym 
w historii pomiarów.

Energia odnawialna w terenie pozamiejskim

Cała strategia energetyczna została jednak przepro-
wadzona bez uwzględnienia rozmaitych kulturowych 
i socjoekonomicznych cech terenu; brak jest planowa-
nia przestrzennego we wdrażaniu energii odnawial-
nej. To jasne, że budowa scentralizowanego modelu 
produkcji energii odbywała się bez wzięcia pod uwagę 
celu osiągnięcia równowagi terytorialnej między głów-
nymi obszarami generacji a punktami konsumpcji, co 
zwiększyło istniejącą już nierównowagę demograficz-
ną na terenach wiejskich. Elektrociepłownie były loka-
lizowane z dala od dużych miejskich skupisk ludności 
i ośrodków konsumpcji, a to jest model nieefektywny, 
kosztowny i zanieczyszczający środowisko.

Jedną z największych zalet odnawialnych źródeł ener-
gii jest to, że dzięki swej modułowości wprowadzają 
elastyczność do systemu, przybliżają do siebie gene-
rację i konsumpcję i faworyzują bardziej zrównoważo-
ny model rozwoju terytorialnego w sensie liczby lud-
ności i gospodarki. Rozproszona generacja ze źródeł 
odnawialnych jest też modelem wydajniejszym, czyst-
szym i tańszym. W tworzeniu nowego modelu energe-
tycznego nie wzięto pod uwagę korzyści materialnych 
i terytorialnych zapewnianych przez źródła odnawial-
ne, zwłaszcza w ich postaci rozproszonej, jako że zo-
stał zbudowany według tych samych wzorców i pojęć, 
co model scentralizowany.

Doprowadziło to do społecznego odrzucenia wiel-
kich farm energii odnawialnej na terenach wiejskich. 
Uważano, że to procesy ekstrakcyjne, spekulatywne, 
które nie przynoszą korzyści gminom czy regionom, 
na których je zbudowano. Potrzeba holistycznej wizji, 
łączącej modele energetyczne, terytorialne i ekono-
miczne, jest oczywista. Zostało to włączone w różne 

europejskie dyrektywy dotyczące energii odnawial-
nej. Wytyczenie na bazie tych regulacyjnych ram in-
nowacyjnych, praktycznych kierunków działania jest 
niezbędne, aby uniknąć moratorium stymulowanego 
przez społeczne odrzucenie i przyspieszyć przyjęcie 
modelu rozproszonej energii odnawialnej.

W przeciwieństwie do obecnego modelu energe-
tycznego, który jest wysoce scentralizowany i zinte-
growany wokół łańcucha wartości, dostęp do sieci 
elektroenergetycznych, dostępność ziemi i zachęta 
do otwierania rynku energii dla nowych podmiotów 
ma zasadnicze znaczenie dla jego dywersyfikacji. 
Musimy postawić na mieszany system siłowni, które 
współistnieją z mniejszymi obiektami, położonymi 
blisko punktów ostatecznego wykorzystania energii, 
i które sprzyjają dywersyfikacji i włączaniu nowych 
podmiotów.

Musimy nadać priorytet generacji rozproszonej w róż-
nych jej formach, wyprzedzając generację scentrali-
zowaną, tak by zwiększyć włączenie obywateli w sys-
tem elektroenergetyczny, korzystać z rozproszonych 
zasobów odnawialnych i rezerwować kwoty ewaku-
acyjne/?/ w punktach dostępu/?/ W przeciwnym razie 
znaczną część transformacji energetycznej uzależnili-
byśmy od generacji scentralizowanej, głównie solar-
nej i wiatrowej, co zwiększyłoby społeczne odrzucenie 
i odłączenie obszarów wiejskich. Im wcześniej – zgod-
nie z Europejskimi Dyrektywami ws. Energii Odnawial-
nej – osiągniemy postęp w prawno-administracyjnej 
regulacji i nadaniu priorytetu produkcji na własne po-
trzeby, wspólnotom energetycznym i innym rozpro-
szonym formom produkcji energii, tym szybciej uzy-
skamy poprawę społecznej percepcji odnawialnych 
źródeł energii i tym szybciej zdołamy osiągnąć cele 
dekarbonizacji.

Koło korzyści: energia a samowystarczalność

Fakt, że w Hiszpanii mieszkamy głównie w blokach, 
oznacza, że model produkcji na własne potrzeby, jaki 
trzeba rozwijać przede wszystkim, to produkcja współ-
dzielona. Specjalne znaczenie mają tu tzw. wspólnoty 
energetyczne – stanowią one dalszy krok naprzód, 
jako że są to instalacje o optymalnej lokalizacji w ob-
rębie społeczności, a sąsiedzi mogą do nich dołączać 
jako współwłaściciele, członkowie lub partnerzy, nie-
zależnie od tego, czy są obywatelami, częścią lokalnej 
tkanki społecznej czy nawet administracji publicznej.

Celem wspólnot energetycznych, oprócz zysku finan-
sowego, jaki za sobą pociągają, jest zapewnienie ko-
rzyści środowiskowych, społecznych i ekonomicznych 
członkom i ich otoczeniu. Tak więc sąsiedzi, którzy nie 
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mają dachu odpowiedniego do produkcji na własne 
potrzeby, albo ci, którzy chcą zwiększyć swój udział 
w produkcji czystej energii, mogą to zrobić dzięki tej 
koncepcji, która niewątpliwie stanie się bardzo ważna 
w nadchodzących latach. Potrzeba rozwijania wspól-
not energetycznych w różnych krajach członkowskich 
została w sposób formalny uwzględniona w Europej-
skim pakiecie dyrektyw. 

RD 244/219 stanowił wielki krok naprzód, jeśli chodzi 
o produkcję na własne potrzeby w Hiszpanii, jednak 
można i należy iść dalej, tak by poprawić samowy-
starczalność energetyczną zarówno w miastach, jak 
i na obszarach wiejskich. Obecnie właściciele instala-
cji na własny użytek nie mogą dzielić się nadwyżka-
mi energii z sąsiadami, wolno im jedynie uzyskać re-
kompensatę od swego dostawcy energii w wysokości 
maksimum tego, co zużyli z sieci – co bliższe jest ta-
ryfie netto, niż sprzedaży nadwyżek. Krótko mówiąc, 
produkcja energii na własne potrzeby to idealne na-
rzędzie demokratyzacji, jako że pozwala obywatelom 
produkować, konsumować, przechowywać i sprze-
dawać energię, ale też eliminować zależność energe-
tyczną od źródeł zewnętrznych – poprzez zwiększanie 

samowystarczalności osobistej, lokalnej i regionalnej 
dzięki udziałowi społeczeństwa w systemie elektro-
energetycznym.

Konieczny jest postęp w demokratyzacji energii 
z punktu widzenia „koła korzyści energii”, które bazu-
je na energetycznej samowystarczalności obywateli, 
przy czym obywatel jest centralnym, aktywnym pod-
miotem w systemie elektroenergetycznym, zarówno 
na obszarach wiejskich, jak i miejskich. Dzięki produk-
cji na własne potrzeby możemy generować własny 
prąd i wykorzystywać go do pokrycia zużycia energii 
elektrycznej w gospodarstwie domowym. Zastąpie-
nie paliw kopalnych elektrycznością, poprzez pom-
py ciepła do ogrzewania domu i instalacje termiczne 
do ogrzewania wody, umożliwi nam korzystanie z na-
szej własnej odnawialnej energii elektrycznej i zaspo-
kajanie w ten sposób swoich potrzeb. Jeśli dodamy 
do tego zdolność zarządzania energią dzięki baterii 
w samochodzie z napędem elektrycznym, to możemy 
kształtować i zwiększać naszą energetyczną świado-
mość, co przybliży nas do oszczędzania energii i od-
powiedzialnego z niej korzystania.



Kontakt:

Niniejszy raport jest częściowo oparty na dorobku konferencji „Miasto i wieś: 
tak blisko, tak daleko”, zorganizowanej w ramach projektu „Miasta jako miejsca 
nadziei” w dniu 26 maja 2022 r.

Projekt „Miasta jako miejsca nadziei” jest realizowany przez Zieloną Fundację 
Europejską przy wsparciu zielonych organizacji z całej Europy; Hiszpanii 
(Transición Verde), Katalonii (Nous Horitzons), Chorwacji (The Institute for 
Political Ecology - IPE), Belgii (Oikos), Macedonii Północnej (Sunrise), Holandii 
(Wetenschappelijk Bureau GroenLinks) i Turcji (Green Thought Association). 
Projekt ten, uruchomiony w roku 2019, koncentruje się na tworzeniu postępowej 
sieci miast, kluczowego czynnika w budowaniu pozytywnej narracji o przyszłości 
Europy. Ma na celu łączenie postępowych, transformatywnych lokalnych 
i międzynarodowych sieci miast, tak by zapewniać współpracę, ułatwiać wymianę 
informacji i przyczyniać się do tworzenia pozytywnej narracji o przyszłości 
Europy.

ISBN 978-83-965472-1-7

9 7 8 8 3 9 6 5 4 7 2 1 7


